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pismo odznaczone 
Złotą Odznaką 
ZZ Metalowców 

Proletariusze wszystkich kraJ6w łączcie sIC! Czcimy Ich pamiqć 
Kwiecień był miesiącem Pamięci Narodowej. W tym 

też miesiącu , jak co roku, czcimy pamięć pomordowa
nych przez okupanta pracowników naszego zakładu. 
W drugiej połowie kwietnia delegacja Samorządu Ro
botniczego i ZBoWiD-u złożyla pod pomnikiem, na 
terenie zakładu , wiązanki kwiatów. 

Organ Samorządu Robotniczego Zakładów Metalowych im. gen. Waltera w . 
Rok XXI I - 10 maja 1974 
.... ________________ ._ .. __________ ........ _ .... , __________ a. ........... 

Przeobrażen · a 
W ostatnich dwóch numerach "Zycia Załogi" poda

liśmy kilka faktów dotyczących rozwoju naszego mia
sta w okresie 30 lat Polski Ludowej. W dzisiejszym . 
artylwle spróbujemy zatrzymać się 'krótlw nad osiąg
nięciami gospodarczymi i kulturalnymi l{ielecczyzny 
w tym okresie, jako że w dorobek 30-lecia PRL znacz
ny wkład wniosło również społeczeństwo Ziemi Kie
lcckiej. Osiągnięcia te są tym większe, że zdołaliśmy 
n:ldrobić straty spowodowane ogromem zniszczeń wo
jennych, zlikwidować zacofanie gospoda.rcze p oszcze
gólnych Ilkresów. A było ono tak wielkie, że trafiło 
na ka.ty wybitnych dzieł liter ckich epoki II'Jędzy-

wojennej. "".Czemu nie 'emi lud.ziom bez 
ziemi? Czemu tu ty zy? ~' mek 
muru utkany jest zebrakami? 
ski w "Przedwioś 

Przytoczmy kilk ła 
które w sposób 
oddadzą istńiejący m>rł>lr=n_ 
czas stan. Tuż prze ",",~ ...... rtn1.?'t<t" "';'" 

zaledwie 21'% ludn 
jewództwa utrzymy ało się i 
z pracy poza rolm m uż ostra u-
zaś każde 100 hektaró dziach. i 
mi użytkowej utrzymywało To, co osiągnięto ok re-
aż 112 osób. Zakłady prze- sie O lat w Ki ecczyź 
mysłowe, z nieliczny-mi wy nie przy p' ni stanu 
jątkami, odznaczały się za- jaki odzie dziczo został 
cofaniem technicznym i ka z lat przed- i powojennych 
tastrofalnymi wręcz' wa- nie wymaga żadnych dodat 
runkami pracy . Dodajmy, kowych komentarzy. Na,stą 
iż 30 procent ogółu ludno- pił dynamiczny wzrost 
ści by ło analfa<betami, ą produkcji przemysłowej, 
około 30 tys. dzieci nie rozpoczęto rekonstrukcję, 
miało możliwości uczęsz- modernizację i budowę no
czania do żadnej szkoły. wych zakładów. W okresie 

Od takiego trudnego władzy ludowej zbudowa-
punktu wyjścia zaczynało no tu 516 zakładów prze
się przeobrażenie Kielec- mysłowych. 
czyzny z chwilą wyzwole~ Nastąpił też wszechstron
nia . Trzeba również pamię ny Ifozwój oświaty. Wpro
tać, że wojna nie szczędzi- wadzono obowiązek pow-

.~~,,~~~~""""~""~""""""~,,~""~'\.'\.~,,~""""""",,'\.'\.~'\.~'\.'\.,,~~'\.~ 

Nasz komentarz 

Pierwsza wolna 
Swego czasu prasa centralna podała do wiadomości 

deCYZję w sprawie wolnych od pracy sob6t. Pierwsza 
z nich przypada na dzień 25 maja bieżącego roku. 
Będziemy mieć zatem dodatkowe święto. Piszę 

w Czasie dokonanym, chociaż wolna sobota uzależnio
na będzie między innymi od ważnego czynnika jakim 
Jest terminowe wykonanie planowych zadań, inaczej 
~lóWiąc - zabezpieczenie produkcji. Wierzę jednak, 
Ze będzie ona rzeczywiście wolna. Wierzę bowiem 
nIeZłomnie w załogę "Waltera", która wielokrotnie 
dawała ku temu pełne podstawy. Działo się to nie 
tylko z różnych okazji, nie tylko "od wielkiego dzwo
~u", ale na co dzień, kiedy wymagała tego taka lub 
Inna sytuacja. Widomym tego przykładem niech będzie 
ChOCiaŻby zaszczytna palma pierwszeństwa uzyskana 
w konkursie DO-RO lub też ostatnio pierwsze miejsce 
II' ogólnokrajowym współzawodnictwie pracy branży 
metalowej w roku 1973, bądź też inne wyróżnienia 
I czolowe lokaty w latach poprzednich. 

Uzyskiwane one były przecież nie przez kogo inne
gO a przez zawsze ofiarną, pracowitą i zaangażowaną 
w większości załogę "walterowców". "Wierzę w czło
WIeka" _ fpiewa Tadeusz Woźniak w jednej ze 
S~oiCh piosenek. Powtarzam 'przeto za nim te zna
ITlle.n~e i piękne w swojej wymowie słowa, mając na 
lTlysh nas wszystkich. 
. • \ skoro wspomniałem już o piosence warto jesz-
c~e - na zak 'c 'e tego komentarza - przypom-
n.eć działac. u.-alno-oświatowy~ działaczo 
?d rekreacji . w y. o PT 
l TKKF o cz a' . r 
Wolnej sobo 
Odłogiem", lubi 
~Wlelbia aktywny relaks. Nie sądzę zatem, .by t~ data 
ITlknęła nam z pola widzenia. A pamiętajmy Jedno

cze~nie, że będzie to dopiero pierwsza wolna. Przymi<:>
rzaJrny się do niej wszyscy czekając na następne. 

(j.kam.) 

ielecczyzny 
szechnego n:;>uczania. Obser 
wujemy też dynamiczny 
rozwój szkolnictwa podsta
wowego, szkolnictwa za wo
dowego i ogólnokształcące 
go. W okresie międzywojen 
ny'm i w pierwszych latach 
po wojnie Kielecczyzna 
była "białą plamą" na ma
pie sieci szkolnictwa wyż
szego. Aktualnie i tnieją 
2 wyższe uczelnie, w któ~ 
rych kształci się ponad 
8 tys. studentów. 

Widoczny postęp ZCłllotO-
zakresie ochrony 

, __ ""'IJ:l!I K'ielecczyźnie 

wę warunków socjalnych, 
mieszkaniowych. W okresie 
tych 30 lat powstało na Kie 
lecczyźnie 310 tys. izb miesz 
kalnych w miastach i po
nad 400 tys. na wsi. 

Proces tych przeobrażeń 
dokonuje się nieustannie 
w społeczeństwie. O tym 
musimy pamiętać i zdawać 
sobie z tego sprawę. Z du
mą również trzeba pod
kreślić, iż w dorobku prze
łomowego trzydziestolecia 
jest cząstka pracy każdego 
z nas, bez względu na 
miejsce w społecznym po
dziale pracy. Zebrani uczcili pamięć minutą ciszy. cnie 24 szpitale 

,pów, a na 100 (oprac. j. k.) (Fot. A. Gomółka) 

ści przypada ~"""~""~"~"~,,~,,~""~""~,,~"""~"""~~~~,,,,'>::~,,~,,~,,~~,,~~,,~,,,,'>::~~""~~""""~""""""""~l 
łó ek sZJpitalnych, 

ść p rsonelll służby 
zd.t się na po
nad 2500 lekarzy i 6000 pie 
lęgniarek. 

Sukces załogi " Waltera" 

Przemiany te postawiły 
nasze województwo w rzę
dzie najdynamiczniej roz
wijających się województw 

Ilniejsce we wspÓłzawodnictwie lPP 
w kraju. Radykalnie zmie- Zakłady nasze co roku 
niły się warunki życia i biorą udział w zaszczytnej 
pracy mieszkańców, odczu- rywalizacji we współza
walnie wzrosła stopa życio - wodnictwie międzyzakła
wa s·połeczeństwa. dowym w skali Zjednocze-

W wyniku realizacji po- nia Przemysłu Precyzyjne
stanowień VI Zjazdu szcze- go zajmując czołowe 10-
gólnie wyraźny postep w katy. Przed kilku laty zdo
każdej dziedzinie zauważyć byliśmy nawet pierwsze 
można w ostatnich trzech miejsce Sztandar Prze
latach. Podajmy dla przy- chodni. 
kładu, iż płace realne za- Obecnie miło nam do
trudnionych w gospodarce nieść, że załoga naszego 
uspołecznionej wzrosły o zakładu powtórzyła suk-
24% w stosunku do roku ces sprzed kilku lat zdoby-
1970 wobec zakładanych w wając I miejsce we współ
bieżącym planie pięciolet- zawodnictwie międzyzakla-
nim 18 procentach. dowym za rok 1973. 

Na podkreślenie zasługu- Kryteria współzawodnic-
je r6wnież troska o popra- twa warunkowały oSląg-

~~,,'>::~'\.'>::~,'>::~~~"'~ ~~'\..~'>:: ~""'>::~,,,,'>::~""~"",,'>::~""""~~~,,~~ 

rugi czyn p rt jny 

Na rzecz miasta 
i zakładu 

Ustalony już został dzień Kościuszki oraz przy budo-
drugiego ogólnopolskiego wie hali sportowej na 
czynu partyjnego. Przy- I stadionie RKS "Broń". 
pada on na 12 maja br. j Na specjalnie zorganizo
(od godz. 7.00 - 12.00). wanej naradzie ustalono 

Podobnie jak to miało I powyższe poczynania zobo
miejsce w ubiegłym roku wiąz~j,\c jednocze~nie. kie
czyn ten przebiegał będzie rowmkow wydzlałow I o~,
pod znakiem pracy pro- powiedzi2lnych pracowm
dukcyjnej i społeczno - ków do odpowiedniego za
użytecznej na rzecz zakła- bezpieczenia zarówno fron
du i mi!łsta. Wydziały tu robót pr~y pr.acach 
produkcyjne (poza P - lO) produkCYjnych Jak tez llIe
oraz Wydziały Narzędziow- zbędnego sprzętu ma
ni uczestniczyć będą głów- Materiałów. 
nie w pracach produkcyj- Mamy nadzieję, że drugi 
nych, natomiast pozostałe ogólnopolski czyn partyj-
oraz administraCja ny, realizowany w r 
pracac o charakterze jubileuszu 30-lecia Po Isk 

nięcic dobrych wyników poprawa warunków su
przez zakład w całokształ-I cjalno-bytowych. Z plano
cie jego działalności. Dla- wanych 18.500 tys. zł. wy
tego podamy niektóre naj- konano 22.027 tys. zł. 
ważniejsze wskaźniki, ja- W roku ubiegłym po
kie osiągnęliśmy na pT7.e- ważnie rozwinął się ruch 
strzeni ubiegłego roku. współzawodnictwa między-

A więc plan sprzedaży wydziałowego. Wystarczy 
wykonany został w 102,8% powiedzieć, ~e w roku 
przy zatrudnieniu 98,6%. 1972 zaangazowanych w 
Oznacza to że zadania zo- tym ruchu było 88,7% za
stały wyk~nane, a nawet łogi, a w roku 1913 
przekroczone przy mniej- 89,5%. . 
szym stanie zatrudnienia. Warto przypommec, ze 

Produkcja dodatkowa d,o przod~jących wY,dzia-
w ramach "akcji 30 mi- łow w .~eJ szla~het~eJ ry
liardów" została wykonana wahzacJI nalezały. P-~, 
w kwocie 44,5 mln zł., a P-8:. . ~emontowy, ,.p.-;)' 
dostawy na rynek zrealizo- P-l;). l mne. Na wy.rozme
wano w 100% za 625 mln me zasługl\vał~ t~kze bry
zł. gady: t~w .. Kuclarsklego, 
Ważnym czynnikiem było ~ P-5, J?zwlaka z P-l4, 

wykonanie planu eksportu as tuszkI z P-ll, Łachma
naszych wyrobów w 103,8%. muka . z . P-6! Czachora 
A oto 'jak wygląda sprze- z M-~ l WIele Illnyc~. . 
daż niektóryCh asortymen- M?zn~ z~tem smlało 
tów: maszyny do szycia powICdzleć, ze n . zdobyty 
(domowe) _ 278 tys. szt., sukces złozyła. SIę I,>raca 
przemysłowe _ 14 tys. szt. ,,:,szystklch ~łuzb, . racJona
i maszyny do pisania _ ltzator?"",: l. mzymer?w, 
33 tys. szt. robotmk?w I tec~mkow, 

pracowmk6w admU1lstra
,Osobowy fund~sz płac cji _ słowem całej załogi. 

\\ ykonano w 100,4/0. Gratulujemy! 
Warto· również podać (ryb.) 

wykonanie niektórych 
wskaźników finansowych. ~ ~~ ~ ~~~,,~'\.~ ~ 
Akumulacja całokształtu 
działalności przedsiębior-
stwa wykonana została W 
114,3% a zysk bilansowy 
127,2%. 

W regulaminie osobno 
punktowana jest także 
działalność na odcinku 
oszczędności materiało-
wych. W tym zakresie za
kład uzyskał ponadpla-
nowe oszczędności ma-
teriałowe na sumę 
7.835 tys. zł. 

Rozstrzygnięto 
konkurs na 
gazetkę ścienną 

IV zakładzie naszym 
ogło zono konkurs na 
plakat i gazetkę ścienną 
te matycznie związaną ze 
świętem l Maja i 30-le-
ciem PRL. 

y o' U d o \._.urn ... rn 
~~1Rtie 

Niedawno komisja oce-
._._._ ..... d ne prace spo-

I ter 
przedsiębiorstwa 

tym niemniej dość po
i kaźna, grupa, bo licząca 

1

190 oso b prowadzić będzie 
prace na rzecz miasta na 
ulicach Narutowicza i 

M!"~iU'w 
ku eglym, i że nie za
braknie nikogo z członków 
partii oraz ludzi o poczu
ciu obywatelSkiego, patrio
tycznego obowiązku, 

(jk.) 

o JS rzyznała agit-
waną wartoś wowi DKJ. 
produkcyjnych II mIejsce zdobył wy-
zł. na H,6 mln. dział P-9, a III - P-lO. 
5.213 zł. na jednego ro- Poza tym wyrozlllono 
botnika grupy przcmysło- pracę z N -3 i OBR. 
wej. Nastąpiła poważn3 I Gratulujemy, 
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Prezentujemy 
młodą drę 
zwole'ską 

Prawie cała kadra pra
cownicza zwoleńskiej filii 
"Waltera" to ludzie mło
dzi, niektórzy po zasadni
czych szkołach zawodo
wych, większość z poblis
kich okolic: wsi i miaste
czek. Kiedy zaczynali swą 
pierwszą pracę brak im 
było doświadczenia, musie
li zdobywać je bezpośred
nio w pracy, pod kierun
kiem doświadczonej kadry 
kierowniczej z radomskie
go "Waltera". Dziś, wielu 
z nich nauczyło się już 
zawodu i nawet przekra
cza.ją swoje normy zada
niowe. 
Dziś przedstawiamy kil

ka sylwetek ludzi dobrej 
robaty. 

Pionkach. Mieszka w od
ległości 6 km od miejsca 
pracy. Warunki dojazdu 
dobre. 

- Czy jest pan zadowo
lony z pracy? - pytamy 
naszego rozmówcę. 

- Trudno być nlezado
wolonym jeśli zarabia się 
nieżle, a praca mi bardzo 
odpowiada. 

Kierownictwo zakładu z 
uznaniem 
Mirosławie 

wyraża się o 
Skowrońskim 

uważając go za wartościo
wego 'Pracownika, dobrego 
fachowca, który osiąga nor 
mę wyrobienia powyżej 

110%. 

Mirosław SKOWROŃSKI Nasz rozmówca dzieląc 
- pracuje w zwoleńskim się z nami swymi najbliż
Zakładzie od grudnia 1973 szymi planami powiedział, 
roku. Jest absolwentem Za że zamierza kontynuować 
sadniczej Szkoły Za wodo- naukę w Technikum Wie
wej przy Zakładach Meta- czorowym i nadal praco
lowych im. gen. Waltera . wać w zwoleńskim Zakła
Przed wojskiem pracował dzie. Członek ZMS. 
krótko w "Pronicie" w I (ryb) 

~~'\.~'\.~"-~~~~'\.'\.'\.'\.'\.'\.'\.'\.~~~~~~'\.'\.~'\.'\.'\.~~~~'\.'\.~~~'\.~~ 

Młody mistrz 
Ireneusz HARCIŃSKI -

mistrz odcinka automatów 
przeszedł do pracy w Zwo
leniu z macierzystego za
kładu . W "Walterze" roz
począł pracę w 1967 r. 
Pracował w N-2, P-7, P-8 
a ostatnio w Szefostwie 
jako st. dyspozytor. 

K iedy w zwoleńskim 
Zakładzie uruchamiano 
produkcję L Harciński za
ryzykował przeniesienie się 
do nowego zakładu. 
Z począt~iem niektórzy od
radzali mi -iITIówiąc, że 
daleko, a i zarobki nie
pewne. Dziś nie żałuje 

wiedzieć, że mamy JUZ 
załogę względnie ustabili
zowaną i co najważniej
sze - młodą. 

Ireneusz Harciński ukoń
czył Technikum Przyza
kładowe. Wprawdzie do
jazd z Radomia pochłania 
nieco więcej cza<su, lecz 
rekompensatą są wyższe 
zarobki niż w macierzy
stym zakładzie. 

W zwoleńskim Zakładzie 
powstała niedawno organi
zacja ZMS. L Harciński 
był jednym z tych, który 
pomagał w zorganizowa
niu tej komórki werbując 

ŻYCIE ZAŁOGI 

Absolwent ze Zwolenia 
Jednym z tych, którzy 

od samego początku roz
poczęli pracę w zwoleń
skim Zakładzie jest 
Andrzej SŁOWICKI - to
karz automatowy. 

- Połączenie mam bar
dzo dobre stwierdza 
A. Słowicki i zawsze na 
czas przyjeżdżam do 

Jest to jego pierwsza pra
ca, z której jest zadowo
lony. Osiąga zarobki 
w granicach 3.500 zł. 

- Bardzo mi się tu po-
doba stwierdza nasz 
rozmówca. Zakład jest 
nowoczesny, hale widne i 
przestronne - jednym sło-

pracy. Gorzej natomiast wem 
przedstawia się sprawa dobre. 

warunki bardzo 

zmianą. Ostatni przerwie 
'przejeżdża do otrzymuje gorące 

o godzinie 21.00, w cenie 5 zł., które bardzo 
a praca rozpoczy na się sobie ceni. A. Słowicki na
o 23.00. Mam więc dwfe leży do nowo powstałej 
godziny czasu, które spę- w Zakładzie organizacji 
dzam w klubie na tele- ZMS. 
wizji Wyrabia przeciętnie 

. ..' PO% normy. Jest dobrym 
A. Słowlckl Jest absol- I i cenionym pracownikiem. 

wentem ZSZ w Zwoleniu. (ryb.) 

"~'\.,'\.~'\.~"-~~'\.~~~~'\.~'\.~~~~'\.'\.~~'\.~~~~~~~~~~~~~~ 

Wymagało tego dobro zakładu 
VVśród wyróżniających 

się pracowników rekomen
dowanych przez kierow
nictwo zakładu filialnego 
w Zwoleniu podczas na
szej bytności w tym za
kładzie padło również na
zwisko Henryka JEŻAKA. 

Henryk Jeżak zatrud
niony jest w Zakładach 
Metalowych od roku 1968 

"Chociaż mieszkam w Ra
domiu - dodaje w roz
mowie Henryk Jeżak

dobro zakładu zwoleńskie-
go wymagało, by pracować 
właśnie tu. Zresztą zaczy-
nam się już przyzwyczajać. 

W naszej rozmowie 
uczestniczył również Ire-

13/48-1 

Z kart Czerwonego Radomia 

Towarzysz »Hubert« 
Pisarz ostrożnie uchyHł drzwi i wyjrzał do sieni 

ale uj~zawszy. w?,mi~rzoną luf~ rewolweru cofnął się 
pr.zeraz~>ny uSiłuJąc Je zamknąc, co mu się nie udało, 
WI~C Sl~ cofnął przezornie aż do stołu, zapinając 
drzącyml palcami rozpiętą garderobę. 

. - Pa-panowie bandyci.... Prze-przepraszam .... 
jąkał. 

- Jacy tam bandyci - warknął Hubert. - Jesteś
my członkami partii. Choć pan do kancelarii i otwórz 
kasę. ~otrzelbne nam są blankiety paszportów i legi
tymacJI. Tylko prędko bo czasu nie ma. 

We.szli do ka'llcelarii gdzie w kącie stała pokaźnych 
rozmIarów kasa. W sieni został na straży jeden 
z uczestników uzbrojonych w rewolwer. 

-..:.. Otwórz pan kasę, tyłko migiem - rozkazał 
Hubert. -

- Kiedy ja mam -tylko jeden klucz, drugi ma wójt." 
Muszą być oba bo inaczej kasa sd-ę--ni_e otworzy-=::' 
wyjaśniał nie mogąc opanować drżenia kolan. 

- Psiakrew! warknął Hubert rozglądając się bez-
radnie. - Gdzie mieszka wójt? 

- W sąsiedztwie, niedaleko. 
- A strażnicy gdzie? - pytał "Smutny". 
- Strażnicy mieszkają u Pękały za kościołem 

wyjaśniał już nieco uspokojony. 
- W takim razie ja tu poczekam z "Chłopkiem" -

zdecydował Hubert - a wy ob~j iaźcie po wójta, 
mech przychodzi z kluczem. Włos wam z głowy n ie 
spadnie jeśli zachowacie spokój. Żeby tylko nie pod
nieśli alarmu - frasował się - bo inaczej wszystko 
stracone i jeszcze możliwe uwikłanie się w wal'kę. 

Strażnicy jednak uspokojeni ' eiszą układali się do 
spoczynku, natomiast wkrótce zjawił się wójt z klu
czem i bez sprzeciwów kasa została otwarta. Hubert 
z zadowoleniem ładował po kieszeniach blankiety 
paszportów. 

- Oto nam chodziło - powiedział zadowolony. 
- Zaraz, zaraz - zawołał "Smutny" - jest prze-

cie jeszcze forsa. Należy się za fatygę. Przyda się 
na dtobne wydatki. 

Hubert sięgnął po paczki banknotów równo poukła
danych. 

- Panowie - zawołał wójt - tu są również pie
nią-dze gospodarzy, którzy wpłacili pewne sumy na 
konto podatków. Będą stratni. 

- Ile jest tych chłopskich pieniędzy? - zapytał 
Hubert. -

- Będzie ze sto czterdzieści rubli - wyjaśnił pi
sarz - mogę 9prawdzić. 

- Dobra, odliczyć sto czterdzieści rubli, na resztG 
wystawimy pokwitowanie - zdecyldował Hubert -
dajcie kawałek papieru. 

Wójt podał mu arkusz papieru na którym wypisał: 
"w dniu 10 września 1907 roku Radomska Organizacja 
Bojowa PPS, podjęła z kasy gminy Wierzbica kwotę 
rubli 700. 

W pewnej chwili gdy już zabierali się do odejścia , 
nagle na ganku zjawił się młody człowiek i ukłoniw- 
szy się grzecznie, zameldował, że w sąsiednim sklepie 
monopolowym jest większa suma pieniędzy, którą 
może przekazać na rzecz partii. 

Pobiegli szybko nie tracąc czasu, ,po czym kierow
nik sklepu wręczył im gotówkę mówiąc: - "to na 
walkę z carateIll". Tu również zostawili pokwito
wanie, przy czym rozbili kilkanaście butli z wódką 
na znak swej bytności i zadowoleni z wyników akcji 
tak szczęśliwie zakończonej, ruszyli w drogę powrotną 
przykazując pozostałym by nie wszczynali alarmu. 

Noc gęstniała, mżył drobny kapuśniaczek zWliększa
jąc jeszcze ciemności. Pomimo to posuwali się szybko 
starając się oddalić od Wierzbicy gdzie zapewnie wój t 
wszczął już alarm. 
Potykając się po wyboistej drodze mijali uśpione 

wioski witani ujadaniem psów. 
- Żeby tylko nie za wcześnie wszczęli alarm, bo 

nas mogą strażnicy ścigać - zauważył "Chłopek" idąc 
obok Huberta. 

i aktualnie pełni funkcję neusz Harciński _ mistrz, - A niech ścigają, dużo nam zrobią, a telefonu 
nastawiacza w brygadzie który stwierdził, iż Hen- przecie nie mają - odrzekł Hubert poprawiając 
obsługującej 12 maszyn. ryk Jeżak należy do naj- zatknięty za pas rewolwer. - Najważniejsze to żeśmy 
Początkowo - po ukoń- lepszych nastawiaczy zwo- swoje zrobili. Blankiety są, trochę forsy na drogę 
czeniu Zasadniczej Szkoły leńskiego zakładu i zali- mamy, to najbardziej zagrożeni mogą pryskać . 
Zawodowej z tytułem czany jest do "ludzi dobrej Daleko na h9r yzoncie widać już było n ikłe światła 
ślusarza-mechanika _ za- roboty". uśpionego miasta do którego dotarli nad ranem. 

W parę dni później, gdy znów rozpoczęła się nowa 
trudniony był w Wydziale Opinia taka z pewnością fala aresztowań, kilku towarzyszy zdążyło opuścić 
P-4 w macierzystym za- cieszy i sądzimy, że będzie Radom. Niestety, wkrótce i Hubert został aresztowany 
kładzie, natomiast po uru- ona przykładem dla in- i podzielił los innych skazanych wyrokiem sądu wo-
chomieniu fili i w Zwole- nych, młodszych pracow- 'jennego na katorgę· J. Gauze 
niu brygada ta przeszła ników. ota. - Tow. "Hubert" - Adam Hoffman żyjący 
do pracy w Zwoleniu. (j. kam.) nie, członek ZBoWiD. Weteran jest zamieszkały w RadOIoiII. 

~'\.~''\.'\.~'\.'\.'\.'\.'\.'\.'\.'\.'\.'\.~'\.'\.~'\.'\.'\.'\.'\.'\.'\.'\.~~~'\.~~~~~~~~~'\.~~~~'\.~~~'\.'\.'\.'\.~'\.'\.,~~~'\.~~~~~~'\._,,~~~~ 

Doskonały facho-wriec 
do Zwolenia. Zresztą by
łem oddelegowany do 
pracy w Czechosłowacj i 
pracując tam w zakładach 

Józef KOŁODZIEJCZYK I 
chociaż należy do młodych 

. d .- pracowników jest dosko-
meJ ecyzJI. Miel~śJ?Y po- 40 _ młodych ludzi. Sam był nałym fachowcem, Wy-I 

I traktorowych. Bezpośred
nią i główną przyczyną 
przyjazdu do Zwolenia 

czątko~o trudnoscl z or-I dZiałaczem młodzieżowym . . . . 
gamzacJą. produkcji, z należąc do ZMS od 1967 r. rozma~ ącym się wśród 

młodeJ załogi zwoleńskie
przyuczemem załogi do - 10 kwi.etnia - mówi go zakładu. 
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wykonywania zawodu. Ale na db ł 
t 

. sz rozmowc~ o y się "To utalentowany czło-
o Jest przecież normalne cz~ n produkCYJnY w czasie wiek, znający dosk()nale 

w każdym nowo powsta- ktorego 'P.rzepracowano o.k. swoje rzemiosło" _ po-

była bliskość tego zakła
du od mojego stałego 
mIeJsca zamieszkania. 
Trzeba się było przecież 
ustabilizować" dodaje -=:."'.11 

łym zakładzie. 150 d B ł . go zm. . ra o w mm wiedział o nim mistrz, 
- Dziś z pracy jestem udzIał 25 osobo 1 Ireneusz Harciński. 

bardzo zadowolony i mam - Oprócz tego zamie- "Po uruchomieniu filii 
pełną satysfakcję, że za- rzamy na 'Swoim odcinku w Zwoleniu - mówi Józef 
równo moje wysiłki jak w czyn~e społecznym po-I Kołodziejczyk - przerwa
i innych kolegów z d~zoru malowac osłony do ma- łem pracę w Ursusie, gdzie 
średniego nie poszły na szyn. I pracowałem jako odlew-
marne. Obecnie mogę po- (ryb.) I nik i przybyłem właśnie I 

, 

nasz rozmówca. 
Józef KOłodziejczyk 

aktualnie pracuje jakO 
tokarz automatowy. J est 
absolwentem Zasadniczej 
Szkoły Metalowej. BiorąC 
pod uwagę jego znajo' 
mość zawodu, duże zdY
scyplinowanie oraz sU

I DOKOŃCZENIE NA STR. 4 
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Ruch młodzieżowy w "Walterze" 
na przestrzeni 3D-lecia PRL 

Stabilność kadr, 
interes Zakładu 

przełożeni zauważyli i do
cenili i silniej niż kiedy
kolwiek działa pozytywnie 
na mobilizowanie do jesz
cze lepszej pracy. 

Wiadomym jest fakt, że 
mistrzowie mają wpływ na 
kształtowanie się zarob
ków pracownika. Z relacj i 
odchodzących pracowni
ków wynika, że to jest 
również ważki motyw re
zygnacji z pracy - bo do
stają ciągle gorsze prace. 
Przełożeni twierdzą: "Ty 
tC' go nie wykonasz, bo to 
za trudne". Tak, może być 
taki przypadek. Ale jeśli 
pracownik pracujący trzy 
lata nie wykonywał żadnej 
trudniejszej roboty, to skąd 
wiadomo na co go stać? 
Smutne są to zjawiska, po
nieważ _ utrudniają zakła

dowi w tworzeniu młodej, 
sta łej kadry fachowców, 
zwiększają płYIll!1OŚć kadr, 
a pracownikom szczególnie 
młodym, niosą pierwsze 
rozczarowania i porażki. 
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Ju bileusz 30-lecia PRL nastraja do wspomnień, tym 
bardziej, że od samego zarania jej powstania mło 
dzież w skali całego kraju zawsze aktywnie ucze
stniczyła w jego odbudowie i r ozbudowie. Pomni 
dużego wkładu młodych w kształtowaniu obecnego 
oblicza kraju pragniemy w . kilku numerach "Zycia 
Załogi' przedstawić działa lność organizacji młodzieżo
wych "Waltera" na przestrzeni całego jubileuszowego 
okresu. 

W historii całego 30-le- sytuacji na terenie miasta 
cia PRL młodzieżowcy i zakładów "Waltera" zor
"Waltera" zawsze nawią - ganizowany zostaje ba
zy wali do najlepszych tra- talion ORMO rekrutujący 
dycji będąc niejednokrot- się z młodzieży pod prze
nie awangardą podejmują- wodnictwem czołowych 
ca naj trudniejsze i naj - działaczy ZWM. ZWM-ow
bardzie j odpowiedzialne od- cy "Waltera" zrzeszeni w 
cinki działalności przed- szeregach ORMO uczestni
siębiorstwa. czą w utrzymywaniu po-

Ruch młodzieżowy w rządku w lokalach wybor
"Walter ze" datuje się od czy ch, zapewniają bezpie-
1943 r . z chwilą powstania czeństwo przedsiębior
na terenie przedsiębior- .stwom i instytucjom spo
stwa Związku Walki Mło- łecznym, przeprowadzają 
dych organizacji która systematyczne patrole ulic 
zaha;towana trudnym miasta, współdziałają z 
okresem okupacyjnym wy- organami Milicji Obywa
pracowała wiele cennych telskiej w zabezpieczaniu 
kierunków działani,a będą- ładu i porządku w mieście 
cych niejednokrotnie in - i najbliższych jego okoli
spiratorem bieżących po- cach. 
czynań. Równocześnie z ideowym 

W tym okresie ZWM-ow- utrwalaniem wartości sta
cy ówczesnej Wytwórni nowiących podwaliny no
Broni nie tworzą odrębnej wego socjalistycznego po
organizacji zakładowej rządku społecznego orga
lecz wchodzą w skład nizacja ZWM rozwija na 
organizacji miejskiej terenie przedsiębiorstwa 
aktywnie uczestnicząc w szereg akcj i o charakterze 
ruch u oporu na terenie produkcyjnym. ZWM-owcy 
z akładu i miasta. Z chwilą czynnie uczestniczą w za
wyzwolenia członkowie gospodarowywaniu maszyn 
ZWM przystąpili do umac- i urządzeń przejmowanych 
niania władzy ludowej w ramach rewindykacj i 
m. in . poprzez populary- oraz w uruchamianiu 
zowanie zasad nowego po- pierwszych partii produk
rządku społecznego. Jed- cyjnych. Już w kilka t y
nocześnie czołowi akt y- godni po wznowieniu pro
wiści naszego zakładu dukcji z inicjatywy ZWM 
angażowani są do liczeb- zostaje zorganizowany w 
nego rozbudowywania or- zakładzie "wyścig pracy", 
ganizacji oraz umasawia- który swym zasięgiem 
nia jej programu zarówno ogarnia całą młodzież ro
wśród młodzieży miasta botniczą "Waltera". Pow
jak i okolicznych miejsco- stają młodzieżowe brygady 
wości. - ' produkcyjne będące koleb-
Pracę przy organizowa- ką przodowników pracy. 

niu komórek ZWM w te- Podejmowane są liczne 
rE:nie, choć niełatwą, czyny produkcyjne, szcze
ZWM-owcy" Waltera" pro- gólnie cenne w ówczesnych 
wadzili z pełnym odda- dniach niedostatku. W ten 
niem. Jej też wynikiem sposób poprzez zaangażowa 
było utworzenie już w po- ne działanie oraz wzorowe 
ławie 1945 r. ZWM- ow- wywiązywanie się z nakła
skiej organizacji w Ida- danych obowiązków kształ
linie, a następnie w in- tuje się wzór działacza 
nych sąsiadujących z Ra- ZWM-owca, który z bie
domiem miejscowościach. giem czasu staje się syno
. W roku 1946, bez po- nimem dobrego robotnika, 
srednio przed ogólnonaro- rzetelnie wykonującego oho 
dowym Referendum, wiązki produkcyjne i umac 
wzmożeniu uległa walka niającego zdobycze młode
o umocnienie nowych zasad go państwa. 
ustrojowych. Przeciwnicy Wzmożonemu wysiłkowi 
ustroju opartego na prze- produkcyjnemu towarzyszy 
sIankach socjalistycznych, ły inicjowane przez ZWM 
s t~rali się z dezorganizować różne formy rozrywki i 
JUz ukształtowany ruch wypoczynku po pracy. 
młOdZieżowy UCiekając się Członkowie ZWM pracują-
często do użyci a siły. W tejcy w "Walterze" organizu-

~~~~~~~~,,~,,~~~""~~~~~""~""~~~ ~,,~,,~""~ ~~~~~ 
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za świetną produkcję. Żal 
mi tylko, że dzięki dobrej 
jakości posiadanej ma
szyny nie prędko będę 
mógł wypróbować nowy 
produkt Waszych Zakła
dów - maszynę na licen
cji Singer. 
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podziękowanie 

Jeszcze raz dziękuję za 
dobrą maszynę i życzę 
całej załodze jak najlep
szych wyników w pracy 
i produkcji takiego do
brego sprzętu jak mOJ. 
W załączeniu przesyłam 
gwarancję na dowód bez
awaryjnego działania ma
szyny". 

ją zajęcia sportowe i kul
turalno-oświatowe. Oni też 
byli współautorami licz
nych niedzielnych wycie
czek młodych do różnych 
miej scowości kraju. Wy
jazdy te spełniały podwój
ną rolę. Z jednej strony 
zapewniały maksimum wy 
poczynku, z drugiej były 
dobrą okazją do spotkań z 
młodzieżą innych miejsco
wości i środowisk oraz wy
miany doświadczeń z dzia
łalności organizacyjnej. 
Spotkania, rozmowy i dy
skusje prowadzone na 
obcym terenie stały się z 
biegiem czasu kuźnią dob
rych pomysłów i rozwiązań 
organizacyjnych. Wiele z 
nich weszło na stałe do co
dziennych zająć ZWM. 
Duża aktywność i opera
tywność członków ZWM 
pozwalała stopniowo ale 
systematycznie zwiększać 
szeregi ZWM-owców "Wal
tera" oraz rozszerzać i 
uatrakcyjniać stosowane 
przez nich formy i meto 
dy oddziaływania, co w 
efekcie umożliwiło utwo
rzen~e w 1947 r. samodziel
nej zakładowej organizacji 
ZWl\!. 

Współczynnik zwolnień 
za rok 1973 r. jes t wyją t
,kowo wysoki - w IPorów
naniu z ubiegłymi latami. 
Wynosi on 13,6, gdy w 
1972 T. kształtował się na 
poziomic 10,3. Zjawisko to 
jest o tyle niepokojące, że 
wraz ze wzrostem fluktua
cji w naszym zakładzie 
maleje r ealna możliwość 
zatrudnienia nowych pra
cowników, gdyż r ynek pra
cy na terenie Radomia od
czuwa brak siły roboczej. 
Przyczyny zwiększonej licz 
by zwolnień w 1973 r. są 
złożone - przede wszyst
kim reorganizacje jakie 
zaszły w ubiegłym roku w 
zakładzie: organizacja filii 
w Zwoleniu, wprowadzenie 
bezpodatkowego systemu 
płac. Nie bez wpływu na 
wzrost fluktuacji miał fakt 
uruchomienia na ter enie 
miasta nowych zakładów 
pracy. Pracownicy posia
dający wykształcenie nie
zg'odne z wykonywaną pra 
cą w naszym zakładzie naj 
liczniej odchodzili. Można 
zauważyć, że najmniej 
zwolnień notuje się na po
czątku roku i w grudniu. 
Spowodowane jest to 

w większości zakładów w 
tym okresie. 
Analizując przyczyny 

zwolnień należy stwierdzić, 
że 35% pracowników zwal
niających się czyni to na 
własną prośbę, a około 
18% pracowników porzuca 
pracę. W zdecydowanej 
większości zwalniają się z 
zakładu mężczyźni młodzi, 
nie obarczeni jeszcze ro
dzinami, mający możliwo
ści zmiany zawodu i miej
sca zamieszkania. 

(PK) c.d.n. zwykle zakazami przyjęć 

Zwalniaj ą się przeważ
nie ludzie, którzy praco
wali od 1 do 5 lat w Za
kładzie. W rozmowach z 
odchodzącymi przewazaJą 
opinie świadczące o tym, 
że ludzie ci mieli trudno
ści w przystosowaniu się 
nie tyle do warunków pra
cy, co do środowiska spo
łec:zmego. Skarżyli się, że 
byli przez kierownictwo 
niezauważani, bezpośredni 
ich przełożeni nie wykazy
wali inicjatywy w kierun
ku ich zaadoptowania w 
społeczności fabrycznej. 
Niejednokrotnie czynili sta 
rani a, by pracować jak 
najlepiej i oczekiwali bez
skutecznie na uznanie. W 
końcu rezygnowali. W świe 
tle tych relacji można 
przypuszczać, że nie wszy
scy mistrzowie bądź bry
gadziści zdają sobie spra
wę jak ważne są pierwsze 
lata pracy z nowym pra
cownikiem. Doceniają pra
cowników długoletnich (i 
to jest prawidłowe), ale 
zapominają, że nowy pra
cownik więcej trudu wkła
da w swoją pracę i zawsze 
chce dobrze pracować. Na
leży doceniać te chęci i 
nie marnować świeżego 
zapału. 
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No-wy systelll 
ubezpieczenia PZU 

Na ostatniej naradzie 
instruktażowej w Radzie 
Zakładowej z przewodni
czącymi rad oddziałowych 
omawiano sprawy nowego 
systemu ubezpieczenia 
społecznego. Jest nim 
grupowe ubezpieczenie od 
następstw nieszczęśliwych 
wypadków w pracy i życiu 
prywatnym. 

zwlekać i szybko podpisy
wać deklaracje, które są 
w posiadaniu rad oddzia
łowych. Nadmienić należy, 
Żę ubezpieczenie grupowe 
od następstw nieszczęśli
wych wypadków istnieje 
już w większości radom
skich zakładów pracy. 

Element oceny pracow
nika występuje przeważnie 
w momencie pOdziału na-

Ponieważ ze względu na gród. Nowy pracownik 
wielkość zatrudnienia w przewainie nie dostaje na
naszym zakładzie przepro- grody i słyszy: "Niedługo 
wadzenie takiej akcji wy- pracujesz, to jeszcze masz 
maga czasu zakładamy, że czas na nagrodę". A to jest 
podpisywanie deklaracji nieprawdą! Szczególnie w 
trwać będzie do 30 czerwca pierwszych latach pracy 
br. z mocą obowiązującą otrzymana nagroda jest dla 
ubezpieczenie od 1 lipca. pracownika dowodem uzna 

Wiemy o tym, że na te
renie Radomia odczuwa się 
wyrażny brak rąk do pra
cy. Wiemy, jak trudno 
dzisiaj o fachowców. Nie 
możemy sobie pozwolić na 
marnowanie szans zdoby
cia sta łego pracownika, a 
w nie dalekiej przyszłości 
dobrego fachowca. W na
szym interesie leży, by 
nowi pracownicy chcieli z 
nami pracować dłużej niż 
rok czy pięć lat. Stara kadra 
pracowników powoli nam 
się zmniejsza. Kogo za rok 
lub dwa postawimy przy 
maszynie? Czy tego, który 
już nie podejmuje prób 
wyk~ania się w dobrej 
robocie woli być "prze
ciętniakiem? 

Musimy mieć rozeznanie 
wśród naszych pracowni
ków, musimy sami dołożyć 
starań by nawiązać kon
takt z nowym pracoWiIli
kiem trochę bliższy niż 
wymaga tego samo przy
dzielenie mu pracy. Za
uważmy jego wysiłek, nie 
liczmy mu stażu pracy, 
niech jego dobre chęci już 
na początku procentują. 
Na pewno nam się to 
opłaci. 

W analizie przyczyn 
odchodzenia z zakła{ju 
stwierdzamy tylko stan 
faktyczny. Zmiana tego 
stanu zależy już bezpo
średnio od przełożonych 
pracownika. 

Wśród licznych ubezpie
czeń prowadzon;,.rch przez 
PZU na szczególną uwagę 
zasługuje ubezpieczenie 
następstw nieszczęśliwych 
wypadków. Przedmiotem 
jego jest życie, lub pełna 

sprawność fizyczna, a 
więc dla każdego człowie
ka jest to ubezpieczenie 
k<mieczne . 

tap. nia, świadectwem, że go 
~,,~,,~~~~~,,~~~,,~,,~~~~~~,,~~~ ~~~~~~ ~~ 

Gorz. 
~~,,~~~~~~~,,~~~~,,~~ 

Każdy nieszczęśliwy wy
padek powoduje pogorsze
nie sytuacji materialnej 
poszkodowanego i jego 
rodziny. W tych warun
kach szczególne znaczenie 
ma działalność zmierzają
ca do uljunięcia i złagodze
nia skutków nieszczęśliwe
go wypadku, aby były one 
jak najmniej odczuwalne 
przez poszkodowanych. 

Warunkiem ubezpiecze
nia jest podpisanie przez 
pracownika deklaracji upo
ważniającej zakład do potrą 
cania z listy płac składki 
wynoszącej 15 zł. miesięcz
nie. Przy takiej składce 
niezależnie od innych od
szkodowań płatnych przez 
PZU i zakład pracy od
szkodowanie na wypadek 
śmierci wynosi 30.000 zł., 
na wypadek trwałego in
walidztwa 60.000 zł., a za 
każdy procent utraty zdro
wia 600 zł. I tak dla przy
kładu, za wypadek przy 
pracy i ustalone 10% in
walidztwo pracownik 
otrzyma z zakładu 4.000 zł . 
i z tytulu ubezpieczenia 
od następstw nieszczęśli
wych wypadków z PZU 
6.000 zł., co w sumie sta
nowi pełnie~szą rekompen
satę · Z tą Istotną różnicą 
że ubezpieczenie omawian~ 
działa w stosunku do wy
padków zaistniałych w 
każdym miejscu i czasie. 

Tak więc nie należy 

Władze w-oiew-ódzk iego 
sportu w- »Broni« 

W maju w Robotniczym 
Klubie Sportowym odbyła 
się narada w której ucze
stniczyli: dyrektor Urzędu 
Wojewódzkiego d/s Sportu 
mgr Maciej Chrapkiewicz, 
v-ce Prezes WFS, mgr Dy
lewski oraz pracownicy 
Działu Szkolenia z mgr 
Jóźwikiem na czele, człon
kowie Zarządu Klubu, kie
rownicy sekcji szkole
niowcy. 

Wojewódzka Federacja 
Sportu dokonała analizy 
sportowej działalności 
Klubu za rok 1973. 

Prezes Klubu inż . Woj
ciech Misiowiec zapoznał 
zebranYCh z aktualną sy
tuacją oraz planami per
spektywicznymi Klubu. W 
szerokiej dyskusji na plan 
pierwszy wysuwał s ię 
problem braku bazy tre
ningowej oraz własnego 
środka lokomocji. I tu 
władze wojewódzkie przy
szły Klttbowi z natychmia
stową pomocą Klub 
otrzymał ponad 100 tys. 
złotych na remont sali 
gimnastycznej w Liceum 
dla Pracujących w Rynku 
oraz obietnicę otrzymania 

talonu na samochód oso
bowy "Nysę" - w pierw
szym rzę dzie na potrzeby 
Ośrodka Olimpijskiego 
w kolarstwie torowym. 
Wspomniana sala gimna
styczna jest jedyną salą 
w Radomiu, którą można 
wykorzystywać od rana do 
wieczora. Obecnie trenuje 
tam sekcja tenisa stoło
wego, a po remoncie w 
okresie zimowym sala ta 
wykorzystywana będzie 
wspólnie z pingpongistami 
przez pilkarzy . 

Podczas dyskusji padły 
krytyczne uwagi na temat 
marginesowego traktowa
nia swej pracy przez nie
których trenerów. W czasie 
narady ustalono zgodnie 
z planem WFS sekcje wio
dące naszego Klubu. Będą 
nimi sekcja kolarska 
i bokserska. Przedstawione 
zostały plany inwestycyjne 
oraz plan budowy nowego 
obiektu sportowego w 
dzielnicy Glinice. - Prędo
cinek. 

Na zakończenie narady 
głos zabrał dyrektor, mgr 
M. Chrapkiewicz chwaląc 
Klub za dobrą operatyw-

ność i sfinalizowanie spra
wy budowy sali sporto
wej. Także przedstawicie
le działu szkolenia WFS 
pozytywnie ocenili doku
mentację Klubu dotyczącą 
spraw organizacyjnych i 
szkoleniowo - wychowaw
czych, życząc dobrej reali
zacji zamierzeń na rok 
1974. 

Ostatnio Obserwujemy 
ożywienie w ruchu sporto
wym. Sport kwalifikowany 
był tematem zebrania Ra
dy Sportu przy naszych 
zakładach. Przewodniczący 

tej Rady, mgr R. R zeszow
ski zna wszystkie proble
my Klubu. Jednak dobre 
\vyniki portowe i podno
szenie poziomu zależy n ie 
tylko od Właściwej atmo
sfery oraz bazy treningo
wej - wyniki to przede 
wszystkim owoc dobrej 
pracy zawodników i szko
leniowców. Oby właśnie 
oni chcieli o tym pamiętać. 

Grał. 



http://sbc.wbp.kielce.pl

Str. 4 

l .kame 
al er 

• n I 
• 

S I 
21 kwietnia na stadionie RKS. Ikoń już od wczes

nych godzin w biurze zawodów z-;:-łaszali się zawod
nicy z r adomskich szkół i klubów oraz z innych 
miast, by wziąć udział w naszej dorocznej impre
zie - V Ulicznym Biegu Walterowskim. 

Imprezę naszą rozpoczęła konkurencja - bieg na 
8011 m dziewcząt. Na zdjc:ciu: nagrody dla zawodnicz l{ 
wręczają I sekretarz KM PZPR w R~domiu, Zdzisław 
Kwieciński w towarzystwie dyrektora, inż. M. B!oń
skiego. 

Zmęczone, ale uradowane z:n vodniczki po biegu 

Dużym zainteresowaniem cieszył się bieg kobiet na 
'lystansie 1500 m, w którym generalny sukce~ zanoto
wa~y zawodniczki z Ognisk~ "Foarg", zajml1Jąc pięć 
pierwszych miejsc. 

ZYCIE ZAŁOGI 

Nasz teatrzyk 

Dzień jak co dzień 
K ierownik Kulebiak 

przyszedł w poniedziałek 
do pracy wyraźnie zmę
czon'y . Z westchnieniem 
usiadł przy biurku i nawet 
promienny uśmiech panny 
Ziuty, którym go zawsze 
darzyła na powitanie nie 
rozjaśnił k ierowniczego 
oblicza. 

- Może kawki? - za
proponowała z cynizmem 
w glosie pani Reluta. 

- J a bym powiedział, że 
raczej syfonik - wtrącił 
swoje trzy grosze pan 
Wiktorek. Ale Kulebiak 
machnął tylko ręką i za
~zął przeglądać papiery. 
Atmosfera stawała się coraz 
bardziej napięta i wtedy 
ktoś zapukał do drzwi . Po 
chóralnym "proszę", do 
pokoju wszedł referent 
Pipko lokqlny Casa-

'nova i przedmiot westch
nień wszystkich pań w za
kładzie. 

Pan, panie Lol ku 
zawsze wytworny jak 
z żU7'nala stwierdziła 
pani R eluta pOdając 
pulchną rączkę do ucało
wania· 

- Jak cię widzą, tak cię 
piszą - odparł pan Lolek 
i znacząco mrugnął do 
panny Ziuty. 

ciachu i do pracy - Lolek 
zatarł ręce a szkla
neczki, to te większe. Nie 
będziemy się rozdrabniać! ... 

- Reniuś zdrowie dam, 
bo jak damy będą zdrowe 
to i my! 

- Oj figlarz z p~na, 
figlarz pogroziła pani 
Z,iuta. Pan Lolek wychylił 
swoją szklanę i przegryzł 
kanapką. 

- P anie W iktorku! Na 
drugą nogę, panno Ziutka, 
przecież to same witaminy, 
No pajechaW.·. 

Atmosfera stawała się co ·
raz bar dzie j familijna. 
Gdy pan Lolek już wy
szedt K ulebiak, z wyrzu
tem w głosie, zwrócił się 
do panny Ziuty: 

- Ja bardzo proszę, żeby 
pani wymyła te butelki po 
kefirze i szk/,anki, bo nam 
jutro nie przyjmią i co 
będziemy pili? 

(STANISŁAW N OWICKI) 

Doskonaly 
lachawiec 

13/<W4 

Tenis ziemny 
Teni siś ci ziemni turnie

jem l-maj owym rozpoczęli 
rozgrywki nadchodzącego 
sezonu. 

W turnieju tym w kate
gorii seniorów I m iejsce 
zdobył Adam Durasiewicz, 
II m. Z. Rudnicki, 
III m. - '1'. Płatos a w ka
tegorii seniorek I miejsce 
E. L:isota, II miejsce M. Du 
rasiewicz. 

KALENDARZ IMPREZ 

Drużynowe mistrzostwa 
województwa (seniorzy) -

26 maja br. - Błękit
ni II - Start Radom ' 

2.06 br. - . Broń - Błę
kitni II 

9.06.br. - Start - Broń 

16.06. br . - BroI1 - Błę
kitni 

Puchar Miast 
w kategorii młodzików 

Hl.05.br. - Kielce - Kra 
ków - korty RKS "Broń". 

Memoriał Cz . ..Bobińskiego 
w kategorii juniorów 

24.-29.06.br. 
RKS "Broń". 

Indywidualne 
mistrzostwa województwa 

ID-1 3.07.br. 
RKS "Broń:'. 

Ogólnopolski turniej 
o Memoriał 

Juniorzy K. Rwiatka-Kwiatkow-
4. 06,br, (wtorek) - Bu- skiego 

dO-wlani - Broń 11-15.09.br. 
9.06.br. - Inękitni - Bu RKS "Broń". 

dowlani Gral 
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Książki naszej biblioteki 
Hcnriken 

Wikingów" 
"Córka 

przekład 

- Ale, a propos! Dziew
czyny nie macie tam czegoś 
na ząb? 

DOKOŃCZENIE str. 3 z norweskiego. 

przeprowadza akcj e zb roj
ne, aby zgodnie z rozka
zem, przebić się przez 
front do wyzwolenia Lub
lina. 

- D la pana, panie Lo
leczku wszystko po
wiedziała Ziuta z rozma
rzeniem w głosie. 

- Niech pani nie będzie 
taka hojna, bo niedługo 

"Córka Wikingów" 
mienną i wydajną pracę każdy tom ma odrębny 
przewidziany jest do obję- tytuł literacki: I Srebrna 
cia stanowiska nastawia- miotła, II Znak, III Swięty 
cza. Decyduje o tym - król. Jest to powieść 
poza wymienionymi cecha- z końca dziewięćsetnegó 
mi rówmez uznanie i początku tysięcznego 
przełożonych i kolegów. r oku naszej ery, z czasów 

nic pani nie zostan~e - Od siebie musimy z 
wtrącił się pan W iktorek. pewną satysfakcją dodać, 

_ Dla pana to żadna iż Józef Kołodziejczyk na
strata _ odcięła się panna leży też do ludzi skrom

nych, nie mówiących o 
Ziuta krojąc chleb na ka- sobie zby t wiele. Wydaje 
napki. się, że więcej do , powie-

- N ie kłóćcie się ko- dzenia ma on właśnie po
chani, bo Reniuś jest przez pracę, stosunek do 
dzisiaj chory - pan Lolek swoich obowiązków zawo-
poklepał Kulebiaka po dowych i społecznych, 
ramieniu i z wprawą .Jest również członkiem 
otworzył butelkę. zorganizowanego niedawno 

- Kanapki już zrobione, koła ZMS. 
więc do dzieła, rachu (j. k.) 

.~~,~"~"~,~"~"""~~"""'~ ~,~~~~~~~,~""""~""""~ 

Sporą grupę zawodników stanowili chłopcy startu
jący w k onkurencji 1500 m, w której pierwszą lokatę 
wywalczył Marek Jasiński z TKKF Końskie. Na zdję
ciu dyplomy i nagrody wręczają ~ II sekretarz KZ 
PZPR, Henryk Wójtowicz i przewodniczący RZ, T \i
deusz Prygiel. 

gdy do krajów skandy
nawskich dociera chrześci
jaństwo. Przekrój ówczes
nych stosunków, tak mało 
nam znanych, ciekawie 
ujęte postacie głównych 
boha'terów, mnóstwo 
realiów, a równocześnie 
zainteresowanie sferą 
przeżyć wewnętrznych 
spraw. Powieść bardzo 
ciekawa, trudno przerwać 
lekturę tej książki. 

Klimaszewski - "Przy
ciąganie ziemi". 

Powieść o dużych walo
rach artys tycznych posia
dająca jednocześnie cechy 
powieści sensacyjnej. 
Akcja rozgrywa się na 
wielu płaszczyznach, obej 
muje powstanie warszaw
skie, obóz w Niemczech, 
oraz pobyt w Szwecji, 
skąd dokonawszy wyboru, 
b ohater wraca do kraju. 
Książka zawiera głęboką 
treść humanistyczną i 
pa triotyczną. 

Sobiesiak J . .,Brygada 
Grunwald". 
Treścią książk i są dzieje 

grupy desantowej zrzuco
nej w pierwszych dniach 
1944 l'. W województwie 
kieleckim. Przez kilka ty
godni grupa działa na tych 
terenach, póżniej ich zło
żona struktura polityczna, 

Balzac H. 
Grandet" 
francuskiego. 

- "Eugenia 
przekład z 

Eugenia Grandet i jej 
niewierny wyrachowan y 
kochanek Karo, są boha
terami tej powieści. Akcja 
toczy się we -francuskiej 
prowincji na początku 
XIX wiek u. Historia, życie 
Eugenii, która z senty
mentalnej panny staje si ę 
rzutką kobietą interesu, 

. jest Dpowieścią o pienią -
dzu, jego zwycięstwie 
i społecznym mechaniźm i e 
jego panowania. 

.,Zycie Załogi" - Organ 
Samorządu Robotniczego Za 
kladów Metalowych im. 
gen. "Waltera" w Radomiu 
RedagUje Kolegium w skla
dz ie: Seweryn Banasik, 
Czeslaw Skrzypek, Anto
ni Gomółka, (Kierownik 
Rad iow.), Bożena Gutko w
ska, Jerzy KamińSKi (Sekr. 
Red.). Piotr .Książka, rgnd
cy P alka (grafik), Ireneusz 
Piestrzyńsk l , K azimierz 
Pietrasik Tadeusz prygie l, 
Jan Rybczyński (Kier. Red .) 
Wyd.: SamNząd R obotni-

czy. Adres Redakcji: Za· 
kłady Metalowe im. G en. 
"Waltera", Radom, ul 
Ciepła nr l, tel. 211-41. 

D ruk: Radoms k ie Zakłady 

Graficzne - Radom, u lica 
Zeromsk !ego 49 

Naklad 5.000 + 50 egz. 

Zam. nr 1266 M -6 
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Oto moment startu do głównego biegu seniorów ,na 
dystansie 5000 m, w którym wzięła również udział 
liczna grupa zawodników. , 

W biegu tym zwyciężył czołowy lekkoatleta Kielec· 
czyzny, Józef Jankow ki. Jemu też przypadła głóWpa 
nagroda - maszyna do szycia. 

(Fot. A. Gomółka) 
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